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Szukaiący  po lepszen ia ,  zdrowia w tu te jszym  
ins ty tucie  wód m in e ra ln y c h  sztucznych, p rzy  
tdicy D łu g ie j ,  m ogą ieszcze ubywać leczen ia  do 
8go p rz y s z łe g o  miesiąca. .W ciągu b ie ż ą c e g o  
iata 100 osób tych  wód skuteczn ie  używało. —  
^ ż n a  S o łty k o w  D am a dworu \ . GL S A i i Z O W’ li J , 
j X czk a  D o łh o ru k a  C órka  G n b e i :  Lit:,  w p r z e ­
jeździć za g ran icę ,  bawią w W arszawie; wczo­
raj o b iad ow ały  uJO G . Xig'stwa Ichmos'6 W « r -  
*z a w s k  i c li w pa łacu  Ł az ien k o w sk im , a w ie­
czorem  znajdow ały  sig w w ie lk im  T ea trze .  —  
J e n e r a ł  S ło rę ic n k o -  J e n e r a ł  P o l ie m a js te ć 'c .  a. 
\ v  ie c h a ł  .(lo M a ło -R o ss j i .—  D a ls z y  ciąg pen - (
*ji em ery ta ln ych . O t rz y m a l i :  P P .  J a n  K ra su sh i  
i1-. Doz o ret! po lic: zł.  700. Tel:: z >S!-. irmuulów 
^ l ik n ło w s k a  W  d o w a po R aćhn iis trzu  D y re k c j i  
ib ie j  Poczt, zł.  1 ,0 00 ,  a Syn i ej z ł .  333 g r. 10, 
i1 cl. 1/osz)-iisĄf S e k re ta rz  J ln y ,  zł.  5000. Michę 
A /eJinsk i b. R e fe ren t ,  prócz pensji z ł .  3,3GO 
dawniej wyznaczonej, do da tek  zł. 1 ,200. Ł u k :  
B ra n d y s  z i>. S e k re ta rz ,  prócz zł. 1 GtLdaiyniej 
"yznacZoupj, d u J a te k  d .  540 .  YVuwr: O strzy*  
"otiiski b. Rachm istrz ,  zł.  3 ,0 00 .  Jan  -J fa n d -  
sieiv D ró ż n ik ,  zł.  305. Ja k :  Gródecki S e k re -  
ta' rz ,  z ł  1,8.00. Jan K iryll D różn ik ,  zł.  337. 
Waivr: Y n h isk i  D ro ł  ) ik , zl.  238. Se.sas: O r- 

v.sU  L e k a rz  Ohwo:, zł.  1,500. K ar :  W iorzbo- 
**>wicz R e fe re n d a rz  Stanu, zł.  12,3)fKk -Ig: % -  
'h i in ir  N ndrzom icś ln ik  drogow y, zł.  4 3 0 .  Mac: 
® *ypotvski b. B ucha l te r ,  t ł .  3 ,0 9 9 . Aug.:. Y te-  
lti* k£  h, Re fe r en t ,  zł.  3 ,750 .  Aug.* Tir p i l i  b . 
p o d leśn iczy ,  zł.  292.  And: Fary on  b. S tra -  
*»ik,  zł.  92. Józ: M achw ilz  b. Rendnu t,  zł.  

*•>. Jan D ą b ro w sk i  Po cl'leśny* **!•
'iu.ro FFoiennego J en era ła -P o licm a js tra  c zy n - 

*ej A c n if i lp  o. W ice -P ra ży  dea  ta  V. W a rsza iyy .
, dy doszły do wiadomości  Policji  fałszywe i 

Czzasadne wieści  pif mieście  tulejs /em ro*c,. >- 
. *ąee si ę,, iako.by znaczna liczba- Łudzi  pod cza s

<u'/-y w d n iu  z a o u e g d a j s z y  m  k ą p ią c  s ig  w W i s i e ,

zatonęła;  z rozkazu prze to J W .  Jen: -Adj :  Szypow, 
p. o. War szawski ego  Woie nne go  G u b e r n a t o r a ,  
c e l e m usunięcia wszelkich wątpliwości i t rwogi  
osób w tein i n t eresowanych,  ogłasza sig n ini e j -  
szein,  że z powodu bu r / y  w dniu 25 Lipca (6  
S i e r pn i a )  r .  b.  w ieczorem w Warszawie  p r a ­
k tykowanej ,  w iche r  z e rwa ł  lO.galarów przy b r z e ­
gu W i s ł y  od s t rony Pragi  s loiących,  (na k tó ­
ry c h  p rzybywa iący  do kąp ie l i  wiślannej  zwykle  
rozb i e r a i ą  sig),  i t akowe zapędz i ł  pod Komo rę  
wodną  na przeciwny b rzeg ,  i e dua kż e  pr zez  ten 
wy pad ek  n ikt  nie s t ra c i ł  życ ia , 'a  statki  na t ych ­
mias t  ws tr zymane zostały.  Z zeb ranych  zaś d o ­
tychczas  wiadomości  okazało sig', iż w,tym dniu 
t y lko  2 osób u t r ac i ł o życie przez  ich własną  
nieos t rożność,  .mianowicie Karol  L cfvvr  i sta* 
rozakouny  Dani e l  Flasz. F. .o. W ic e  P r ezy ­
den ta ,  Korpusu Ża nd a rm ów  P u ł kotvnik P a ch a ­
ła  ,Cyivu/ski. Sek re t a r z ,  Grcu,ve. —  Do ty ch ­
czasowy Adjunkt  wydzia łu  pdminis t r :  przy Rzą­
dzie  gube r :  Ka l i sk iem P. Piul r  P opliński, p r z e ­
znaczony zosiał  na pe ł :  obo:  Ad junkta  Dozorcy 
Miast  Obwodu Piot rkowski ego w tejże Gubennj i ,  
—  Salo. ochrony  s k ł a da  najczulsze dz i ękczyni e ­
nie  Zosi / ) .....  za ofiarowane suk ienki  dla m a ­
ły  t l i  ubogich  dz i ec inek  iv pou \ i e iuonvm z a k ł a ­
dzie.  Nieznaioma D obro dz i e jka  w w.łasnei.n s e r ­
cu i m od ła ą h  dzia t ek ,  znajdzie  naj lepszą n a g r o ­
dę za uczynek  szlachetny.  —  Ogólne  z eb r an i e  
posiadaczy listów zastaw;, odbędz ie  sin d. 15 
W r z e ś :  w Warsa : ,  dla ob rani a  2i h Radców Ko- 
miicLu właś:  l istów zasl: w miejsce wychodzących 
z u r z ędo wa n ia .—  St roskana FamHja po zgonie  
s. p.  Teofila W arszew skiego, ucznia kł.  5 tej G i ­
mnazjum Leszno,  i v ] 7 m  roku  życia z m a r ł e g o ,  
zaprasza ko legów iego na expo.rtac.jj? c ia ł a  dzis 
o gcidz: 5 tej z p o ł u j : ,  z domu  Zdrowia  przy u l i ­
cy Ordyn ack i e j ,  na s l nę t j rz  Powązkowski .  —  
K.śęga ro i a  Augu:  £ m :  GUksberga p r ty  ul icy 
Miodowej  pod f i la rami ,  o d e b r a ł a  dz i e ło  s ł a -
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wnego Doktóra Erc/s'iga w Języku franc: Cf tvo- 
d nch  m ineralnych n a tura lnych  i  sz tu czn y ch  
K a rlsb a d u , E m s, M atjcnbadu , Eger, P yrm o n lu  
i S/*.n. Dzieło to iest nader  użytecznem dla wszy­
stkich osób, udaiących się do powyższych ivód, lub' 
uSywaiących takowe tu w Warszr. Cena ex: zł. 11/ 
—- Podpisany tna zaszczyt uwiadomić Pćześ: Pu-' 
blicznose, iż daie lekcje - gmtrceis'tyki w pałacu1 
H r.  finbieńskiegó, przy  ulicy Królewskiej, we; 
W to rk i ,  Czwartki i Soboty, od godziny dtej* 
do 5 tej pó południu; tudzież lekcje p ły w a -  
fiia  w porcie no tamtej stronie Wisły^ co dzień 
ad godz: 6 ej st rand do 2ej zpołud: i od go-' 
dżiny Bej do 9ej wieczorem. Teodor M athesV  
—— Poczytuię za obowiązek podziękować publi­
cznie P. Kiszewskiemu  Farb iarzow i’ przy uticy 
Bednarskie j pod N° 2C89, w hotelu Mazowie­
ckim mieszkaiącemu, za dokładn.e uiszczenie się- 
t  położonego w nim zaufania. W  fabryce tegoż,- 
suknie stare, zużywane, przeistaczają sio iakby  
w nowe, nabierają p ięknego połysku, a plamy 
i  n ich , zupełnie znikaią; podobnież wszelkie 
jnaterje  wełniane czy iedwabne farbują się iak 
najpiękniej sposobem zagranicznym. Z a k ła d  
P. Liszewskiego  zasługuie na wszelkie względy 
Publiczności. E. Gaiewska. — .Wczoraj' w W ie l­
k im  Teatrze przywołani, po Antonim, i A n to s i  
JPanna D aszkiew icz; a po S tyry jczykach  JPani 
Turczynowi.cz i JPanna Gwózdecka  po 2-kroć, 
oraz JP P .  M orys  i T arczy dowieź.

Z Krasnegostaw u. —- Dzień 28 z. m. b y ł  na­
d e r  szczęśliwy dla mieszkańców Krasnegostawu 
i Okolic tegoi BÓG litościwy chociaż na chwi­
lę zasmuca, z w y k ł  n i ebawnie  swym dzieciom 
pociechę przynosić. Kościół W W. 0 0 .  A u g u -  
słjanaw  od r oku  1290 w t e m  mieście istniejący, 
u leg ł  zb ieg u  chwilowej  okoliczności zmianie. 
Atoli Rząd pod panowaniem Miłościwego i d o ­
b roczynnego  Monarchy MI KOBA TA P ,  Cesarza 
i Króla, pragnąc by chwała BOŻA me ustawała, 
ale pomnożoną być mogła , nakazał wystawić 
Klasztor  nowy, i na odbudówanie Świątyni Pań­
skiej odpowiednią summę wyznaczył. S taran­
nością miejscowego Przełożonego IX. M ake-

ćkiego .P row iń^ała ,  przy  pomocy miejscowych 
i okolic Obywateli, Świątynia ta ukończona,' > 
w dniu 28 z. m . przez' JW . JX. EEoiakowskiego 
Biskupa ! Administratora Dyecezji Lubel:,  przy 
mnogiem zgroVnadzerriu się prawowiernego ow­
czarni' CH RYSTUSOW EJ Ltidu, poświęconą na 
Iłom  BOŻY została. Licznie zgromadzeni Ka­
płani tak świeccy iako też zakonni, niezmor­
dowanie c iąg łą  praną', słuchaniem spowiedzi, 
przyjmowaniem i odprowadzaniem z różnych 
stron mnogich kompanji pobożnego Ludu, zaj- 
m'owali się. Przy tak chwalebnym i rzadkim 
obrzędzie JW . Pasterz ukończywszy pierwszą 
^ | ł cj  Świątyni Mszą Śfą, w towarzystwie JXig- 
ży Misjonarzy, udziela ł wiernemu I,udowi przez 
dni i  SAKRAMENT Bierzmowania. W  czasie 
Summy przez iednego z Prałatów Kapituły Lu­
bel: mianej, W JX. Kanonik Tlndiewski, g o r l i ­
we z pożytkiem dla Ludu m ia ł  Kazanie; a na 
Nieszporach J \ .  D udziński, Proboszcz Parafji 
Grobowieckiej. Okoliczności tej piękna pogo­
da sprzyjała . Pamięć obrzędu tego nigdy nie­
zatartą, i rok rocznie w Niedzielę lO tąpoŚwiąz 
tkacłr odprawianą będzie.

(Art. nad.)  Po długoletnich c ie rp ien iac h ,  
skutkiem  zwąllonego zdrowia ciągle odnawia­
nych, zakończył w d. 16 z. m’. we‘ wsi Rok it n i­
cy  w Gub: P łockie j,  doczesne ziemskie życie 
ś. p. Józef Niemoiewski, b. Jenera ł-M ajo r  w b. 
W ojsku  Polskiem, niegdyś Starosta Szrem sk i ,  
Syn ś. p. Antoniego a W nuk Józefa Kasztelana 
Bydgowskiego, zaszczycony kawalerskim K rzy­
żem wojskowego orderu Polskiego, Kawaler or­
deru  legji honotowej i O rderu  obojga Sycyijń 
Dwukrotny atfak paraliżu, przeniósł Go nagle
z pomiędzy źyiących ziemianow w krainy wiekui­
stego-żywota. Nim inne wpfawniejsze pióro, 
po zebraniu  szczegółowych wiadomości,  poda 
potomnej pamięci życie tego prawego Męża, •
zasłuŻonegoOhywatela, niechaj mi tu wolno bę­
dzie, iako wieloletniemu Przyjacielowi, umieścić 
k ilka przynajmniej ogólnych o nim wspomnień- 
W  młodocianym wieku, po ukończeniu szkol­
nych nauk, wszedł Jozef Niemoiewski do woj"



®Iia p ru s k ie g o ,  i w p u łk u  L e jb  H uzarów  J e n e ­
r a ł a  'Ziethcń zostawał aż </o końca  ro k u  1790,' 
W  tej zagran icznej s łu ż b ie  o d b y ł  karrtpanją na 
'przeciw  H olland j i ,  a n a s t ę p n ie ,  iako P o d p o ru -  
czn ik ,  w ró c i ł  do krain," i w pow iększonem  na-' 
ówczas W o jsk u  P o l s k i e m ,: . o b j ą ł  s łu ż b ę  w ’ sto­
pn iu  R o tm is t rza  Kawale,rji’ narodow ej.  Odtąd! 
s ta le  d z ie l i ł  losy i zmienrte ko le ie  wojskowej 
s łu żb y .  O d b y ł  w ro żn y c h  Wojnach' 9 k a m p a -  
n j i ;  w k a ż d e j  da iąc wzorowe dowody rnęztwa,’ 
w ie rne j  gorliwos'ci,  bezin teresowności i z u p e ł ­
n e g o  pub liczn em u  do b ru  poświęceni a się, k tó re
p rz e z  c a ły  c iąg  życia Wę w szelk iego ,  rodzaiu1 
dz ia łan iach '  i Czynnościach Stale znamionowało ' 
sz lache tny  c h a ra k t e r  Jego. G d y  później z przy-j 
CzynV wojennych. trudów i r a n  w bitwie pod 
O strow nem  ro k u  1812 o d eb ra n y ch ' ,  zdrow ie  

J e g o  cnraz w idocznie j pogorśZać się zaczęło 7 
U iyska ł  W ro k u  1816 dym issję  z pens ją  od- 
s tawkową. O d tąd  w zaciszu w ie jsk iem  n ie p r z e ­
rw an ie  używ ał spokojnóści  życia dorńowego, sza­
nowany p rzez  p rzy iac ió ł  i sąsiadów; odznacza­
jący  s ię  znieW alaiącemi p rzym io tam i p rzy w ią ­
zanego  Me j a ,  czu łego  Ojca, cnotl iwego O byw ate­
la ;  użyteczny spo łeczeństw u p rzez  światłe d o ­
św iadczenie  i p rz en ik l iw y  ro z s ą d e k ,  przez wznio­
s ł e  uczucia słuszności i honoru , p rzez  g ru n to ­
wne zasady m o ra lneg o  postępowania. Z b ie g ie m  
nieszczęśliwych w y p ad k ó w , a ra z em  i przez 
dobrow olne  poświęcenia," m a ią le k  Jeg o  dozna ł  
s t ra t  znacznych; została  atoli p am ią tka  n ie s k a ­
żonego i zas ług  p e łn e g o  życia," a w tćj d r o ­
g ie j  pam ią tce  pozostaje od tąd  iedy na  p oc iecha1 
Po n a d e r  do tkliw ej s t rac ie ,  iaką  p rzez  ten sk o p  
Smutny ponios ła  (po  46cio- le tn iem  w zórow em  
p o ż y c iu ) s t r a p io n a  Małżonka, '  osierocone P otom - 
stwo i w iern i z m a r łe g o  P rży iaę ie je .  J .R . S.

sdn g lja . —  Towarzystwo w schodnio- indyjsk ie  
wysyła Ciągle p o s i łk i  do In d ji . —  'Zaburzenia '  
W B irm in gh am  i N in k estl zupe łn ie  są u śm ie rzo ­
ne ,  w B irm ingh am  tworzą nową m ilic ję .

F ra n c ja .—  Donoszą, że Królewicz Xźę Toiri' 
*dlle ( ż o ę w i l ) ,  zaw iną ł  do S tam bu łu . —  P o se ł  
A ustr iacki H ra b ia  A p p o n y y w tych dn iach  m i a ł

d łu g ą  riaradę z M a r sz a łk ie m  Snjteni, a p o tem ’ 
u d a ł  się do Posła  Tureckiego.

N iem cy. —  S e jm  związku n ie m ie c k ie g o  za­
stanawiał się nad  za ta rgam i HanorverskiemL  
W  H a now erze  wzmocniono Zand a r m erję .  ,

P o rlu g a lja . -— P. M anuel K aStro ,w y s ł a n y  b ę ­
dz ie  od rządu  ćnltzym u,_  dla zała tw ienia  dawnych" 
n ie sn asek  z O j  c e m  S w i  ę t y  m.

T u rc ja . —  G łoszą , że K a p u d a n  Basza o d p ły ­
n ą ł  na ro zk az  m ło d e g o  S u łtana ,  ce lem  w y lą ­
dowania pod  sfkukirern, w p ro  wiej i z u p e łn ie  o- 
g o ło ć o n e j  ź  wojsk E g ipsk ich , tak  więc T u rc y  
Zaszliby t y ł  Ibrah im ow i i m o g h b y  Zniweczyć 
w sze lk ie  korzyśc i  dotychczas p rzez  n ieg o  o d ­
n ie s io n e .—  Su łtan  p o s ł a ł  ty lko  zaw iadom ienie '  
o śm ie rc i  swoiegó Ojca dó  A rcy-X ięc ia  Jana  
sjuS trjacn ibgo  i Xcia A u g u s ta  P rusk iego . W i a ­
domo, iż X iążęta  ci ź. r .  baw ili W S ta m b u le .  :
I la jiz  Basza p r z e s ła ł  iuź ra p o r t  z M a la c ji o b i ­
twie pod Nisibcrri. S e r a s k ie r  pisze k ró tk o ,  i e ’ 
E g ip c jan ie  go n ap ad li ,  że T u rc y  m us ie l i  uslą^ 
p ić  i cofnąć sję do M alacji.

R ozm aitośc i.—  Z K a rlsb a d u  piszą w k o r i łu  z. 
m ies iąca  ; P rzed  k i lk ą  dn iam i d aw a ł  tu p a r ę  
koncertów  s k r z y p e k  P ru o ie , k tó reg o  w p raw dz ie  
s ław a p o p rz e d z i ła ,  ale ieszcze p r z e s z e d ł  Wszel­
k ie  oczekiwania. T on y  iego  Skrzypców m o g ły ­
b y  b yć  ty lko  porów nane do tonów O rfeu sza , r ó “- 
w nie iak  te są w stanie  wzruszać k am ien ie  i  
d z ik ie  zwierzęta.'  Co do śpiewności,  g ra  ieigo 
na szczególniejszą’ pochw ałę  zasługuie .  Artysta' 
ten  ied e n  z na jznakom itszych  tegocześnycb , iak 
w wielu m ie jscach  tak  i  W K a rlsb a d zie  p r z y j ­
m ow any b y ł  i  najżywszym zap a łe m . Lubow ni-’ 
cy m uzyk i odw iedza l i  iego k o nce r ty ,  i po kaź- ' 
de j  o d e g ra n e j  Sztuce wynagrodzil i  go d łu g o  trw a­
jącym  g rzm o tem  oklasków . P .  P ru m e  udaie" 
s i f  z K a rlsb a d u  Ho W ie d n id  i innych  znaczn ie j­
szych  m ias t  n ie m ie c k ic h .  K ry ty c y  ie d n ó g ło -  
sn ie  p rzyznów aią mu d o sk o n a ło ść . Ńa i es i e ń 
w yiedz ie  do P e te r s b u rg a .—— S poh r uda się W 
w rześn iu  na uroczystość muzyczną w N orw ich  
w A nglji ,  d o k ą d  go wezwano, aby  c a łą  tą  uro-f 
czystością  d y ryg ow ał.  Z a b ie r a  * so bą  do Am'



glji swoi ego ucznia JP. Landowskiego  z W a r­
szawy. ------- -— „—

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Kajzarow Jeńerał-P: zBrześcia; KarolewskU W incen;  

Dzie: z Siedlu; M łock i  Jóa: Dzie: z S tizebusia;'M o­
czulski Ad: Dzie: z Przegalin.

D O N I E S I E N I A .
M Y D Ł A  K A M IE Ń  lo  iest F un tów  3 2 ,  można na­

być za Z łp .  18, przy ulicy 'Bielańskiej' Nr 60S, yr pa­
łacu dawniej Kossowskich, w Sklepie* M ydła  i swićc.

Panlaljon o 6 ciu oktawach nłaboniówy^iesf  
do sprzedania na 3m piątrże ód frontu, przy 

*'— - 7 — ulicy Stare'Miasto pod Nr 36, u Metra Cze­
chowicza, za 36 dukatów.

Nieszczęśliwa Służąca, niosąc C H U S T K Ę  dożą 
iedwabną w bukiety i kraty różnych kolorów o gódz: 
le j ,  przez Alce dó Belwederu, zgub iła ;  upr&szaJsię 
uczciwego znalazcę ,  aby raczy ł  oddać do Belwederu,  
Stróżowi Błażejowi, za co będąie w dzięczną  ca je życie ,  
lub da' nagrody zł.  6 ,  jeżeli  będzie żądał.

N U M E R  Dorożki 2f,5 zaginął; znalazca’ raczy od ­
dać do "Biura Policji  w Ratuszu G łównym  M. W .

Dnia wczorajszego Idąc od Banku ulicą Senatorską  
na Podw al,  zgubiony zos ta ł’ B L A N K IE T  Nro 10,t)S0, 
z Banku Polsk iego  w ydany, na który zastawne były  
2* Pierścionki z ło t e ,  "Dewizka z ło la  od Z e gark a ,  (i 
Ł y ż e k  s to łow ych  srebrnych, 4  m ałych  Ł y ż eczek  sre­
brnych , Ł y ż k a  w a z o w a , 6  W id e lcó w  i . 6 -Trzonków  
otl Noży, Cukiernićzka i Obcążki do Cukru srebrne. 
Ł a s k a w y  znalazca raczy wspomniany Blankiet oddać 
do wsi Czyste pod Warszawą, obok Restauracji Ge- 
bla, do domu P iek ie łk icw iczow ej,  za nagrodą, ieżeli  
takowej żądać będzie.  Julja f i  t u d i  w s k a .

W  domu W łodarsk iego  przy ulicy N 0 W0 - Senator­
skiej pod Nr 476  Lit: D.,  wynaięto  5 Pokoi 11a 2m 
piątrze przez osoby nieznane, lecz ztem iż kontrakt  
zawartym nie został; zatem raczą się zgłosić  w prze­
ciągu tygodnia  od daty dzisiejszej, gdyż vllac>-ej Lo­
kal ten komu innemu wynaiętym zostanie.

Wiadomo się czyni,  iż Nieruchomości w Warszawie  
przy ulicy Krzywe - K o ło  pod N r ' i  8.7 i Brzozowej 
pod Nr 204- położone,  iedną possessją skł. idaiące, wła-
sosśc ią  Paw ła  i T e k l i  Rorantow iczów 'm ałżonków  bę­
dące, w drodze przymuszonego w ynłasz.r ;u l a ,  osta­
tecznie na licytacji publicznej w Trybunale Cywil:  
Gubernji M azowieckiej  wdpiu  s y j ,  Sierpnia h, hi od­
być  się maiąc.ef, pód korzyatnemi warunkami, które  
w Kaucellarji Płssarza T r y b u n a łu ’i u W ojciechow ­
skiego Mecenasa w W arszawie przy ulicy Bielańskiej  
pod Nr 6011 zamieszkałego, przejrzą nem i być (lingą, 
sprzedanemi będą.

R. 6 b .m . będąc na galarze Nr 6 , pod zniikJcm S y ­
reny, w celu kąpania się, wezwany ząstatum w cza­

sie burzy ratnwaa osoby, które w okropnem m sfawa-
ł y  niebezpieczejrełyyicrczyniąc w i ę c ’zadósyć.teriiu,'zo­
stawiłem' moią odzież wyjąwszy Kapelusza i Zegar­
ka, które oddałem Gospodarzowi tegoż galaru do scho­
wania, utraciwszy więc całą odzież przy tym nieszczę­
śliwy Ul wypadku, upraszam ty Ikb łaskawą osobę o p o ­
wrócenie mi Krzyza iegji honorowej! któren się przy  
surducie sukien: ęH-mnozłelonym znajdo w ałj oraz Pul jar es 
fczerwony, w którym znajdowało się kilka kartek da­
nych lekcji j ęzy k a  francuz:, ’Mic,sjjkarn przy ulic y P ie -  
karskiejJNr 127 na lin piątrze. F ranc iszek  M a is t i -  

jzyciel  Języka Francuzkicgo.
KOCZ poczwórny ż fot deklem i okna­

mi, prawie zupełnie n o w y , ' z  Wsżelkicmi 
(rekwizytami, dó sprzedania. W iadomość  
przy ulicy Królewskiej za Oberżą h i c l -  

ca pod Nr 1062, na pierwszeta piątrze.

'f j  Biura Z leceń  Nu 473 Lit: C.
P IS A R Z  bezzębny potrzebny iest do Entrępryzy  

opalania Latarń; życzący się umieścić, poweźmie w ia- 
domośe. ptTtl Nr 2284,  każdodziennie do 4  godzi: po 
południu, przy uiicy Pokornej.

Kupiec z Warszaw y, wjznania  M o jżeszo w eg o ,jn ia ł  
sobie w Kutnie d. 6  C zerw ca’ r. f>. powierzone PA­
P IE R Y  prawną, dla oddania onych P a t r o n o w i ,  gdv  
lego  .niedop. łr.ił, podpisani nie wiedząc omieszkaniu  
ódhięraiącego; prząto wzywaią go .  aby rzeczone pa­
piery n iezw łocznie  oddal d o  W - J. S u łkow sk iego  
Patrona w Wars/.: pod Nr 1772 mieszkaiącegp. K -  
Ijctsz f i ogVziriski, iilayksis Kachati-

Ktoby miał L O K A L  zaraz do wynaięcia, sk łada­
jący  się z o c h . Pokoiów  i Kuchni, a to w Cyrkule 11 
po ło żo n y ,  z2m a wchodami, raczy się zg łos ić  do Biu­
ra Zleceń przy ulicy Wierzbowej.

Dziś rano ciepła stopni 13, Wczoraj W południe 15.
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  Dziś, Obraz.  20  raz 

S z p a d a  mego Ojca.  3g I n t r y g a  'Straganie.  —  
Jutro G rym a sy  I lo n y :  38 raz Z a c h ó d  słońca.

P A N O R A M Ę  na Kia; Pr/ .e:ieszcze widzieć można.
Niedawn-y p rzyb y ła  Farailja S c h i f fn e r ,  znad  Odry,  

składatąca się z 4cli sióstr i 2ch  mały eh braci, będzie  
grała tta skrzypcach, .fletach i gitarach z towarzysze­
niem śpiewm, w Kawiarni przy ulicy Miodowej w 
domu /W. Grabowskiego pod Nr 4 8 5 , d z i ś  od god z i ­
ny 6  wieczorem.

P rzyb y ły  dó W arszawy Siostry AVr.-z z K w idzy­
na, będą grać i śpiewać, dziś W Ogródku Pana 'Ko-  
siuskjego n a  Pradze, pod Nr 376, od godziny 5 tej 
do 10  wieczorem.

PCHŁA w 5 uczone,  od Niedzieli  co dzień, od pofu-, 
d n i i  do 7 mej,' vi l płaci! Branic Kich okazywane będą 
przez Pana JJertóleto.

riaux.


